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Za wiersz milimetrowy przed 
50 groszy, w tekście 35 groszy, 


CENY OGŁOSZEŃ: 
za tekstem 25 gr. Ogłoszenia 


tabelaryezne 50 proc. a świą- 
ogłeszenia po 5—10 groszy za 
wyraz. Najmniej 1 zł. 


d/s 20 z wy Z PWK ŻĄ BROOK 
1927 roku. 


Cena numeżu 20 groszy. 
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WASZYNGTON, 15.10. Char- 
les Devey, który udaje się w 
charakterze doradcy iinanso- 
wego do Warszawy, jest ce- 
iionym przez sekretarza fi- 
nansowego Mellona, współ- 
pracownikiem. 

Jako kierownik urzędów 
podatkowych szczególnie od- 
aczał sięznajomością spraw 
alutowych, kontroli długów, 
nieważ miał wiele do czy- 


KATOWICE, 1510. Repre- 
-zemiacja górnośląskiego prze- 
mysłu na wieść o pomyślnem 
zakończeniu rokowań pożycz- 


z ministra Czechowicza na- 
stępującą depeszę: 


godnych mocarstwowego sta- 


Rydze  wygłoszono szereg 
przemówień w sprawie obe- 
onej sytuacji wewnętrznej 
Litwy. Przyjęto następującą 
rezolucję: Zebranie robotni- 


,się do rządów wszystkich 


agranicznych państw bałtyc- 
kich z usilną prośbą bojkoto 


LONDYN, 156.10. Pekin był 
dzisiaj poważnie zagrożony. 
W mieście rozeszły się już 
ogłoski o zupełnej porażce 
"wojsk północnych. Pogłoski 
te były spowodowane przez 
newr wojsk prowincji 
Shansi, mający na celu przer- 
wanie linji komunikacyjnej 
armji północnej. Dwie dy- 


WARSZAWA, 15.10. Pociąg 
wiozący do Polski skarby 
muzeum polskiego w Rappers- 


+ 


_Doradca finansowy 


Polski-Devey 


~ przybędzie w towarzystwie uroczej córki. 


nienia z przedsiębiorstwami 
kolejowemi. Ponadto cieszy 
się sławą doskonałego finan- 
sowego znawey prawnego. 

W towarzyskich kołach cie- 
szy się Devey wielkiem wzię- 
ciem, a szczególnie jego cór- 
ka po przybyciu do Warsza- 
wy zdoła pozyskać sobie ser- 
ca mieszkańców stolicy Pol- 
ski. 


nowiska i sił gospodarczych 
Rzeczypospolitej Polskiej jest 
nowym triumiem polityki e- 
konomicznej obecnego rządu 


wienia życia gospodarczego 
Połski. Prosimy przyjąć szcze- 


Proklamacja o bojkocie rządu 
Waldemarasa. 


ry stosuje teror, jako system 
rządowy,acałą Litwę zamienił 
w więzienie dla robotników 
i inteligencji. 

Wszelkie stosunki obcych 


ten sposób niszczą nadzieje 


wolność Litwy. 


Pekin zagrożony. 


wizje, którym polecono wy- 
konanie tego planu, nietylko 
uszkodziły linje koiejowe i 
drogi, ale nie spostrzeżone 
przez nieprzyjaciela, znalazły 
się w odległości 20 mil od 
Pekinu. Nadejście silnych po- 
siłków pozwoliło armji pół- 
nocnej odeprzeć atakującego 
nieprzyjaciela. 


Skarby rapperswylskie w Warszawie. 


villu, złożony z wagonu pa- 
sażerskiego i trzynastu wa- 
gonów towarowych opuścił 


Rappersvill w poniedziałek 
ubiegły w południe, żegnany 
przez ludność miejscową. 
przybyłą licznie na dworzec. 
Pociąg przybył do Warszawy 
dzisiaj popołudniu. 

Serce Kościuszki zostało 
przeniesione do kaplicy na 
Zamku. 

Tylko dla przewiezienia 


bibljoteki i archiwów, spo- 
rządzono 800 skrzyń. 

Bibljoteka rappersvilska za- 
wierała 92,000 ksiąg, archi- 
wum 27,000 manuskryptów, 
22,000 rycin i litografji, 3,000 
przedmiotów sztuki, jak rów- 
nież około 2,000 antyków i 
pamiątek i 9,000 sztuk monet 
i medali. 


Aresztowanie niebezpiecznej szajki 
ukraińskiej. i 


LWOW, 15.10. Onegdaj a- 


stwierdziła, że są tę Roman 
Suchewicz, Semen ę Bukałlo, 
Teodor i Michał Jacura. Zna- 
leziono przy nich aparaty fo- 
tograficzne i dowody świad- 


czące o ich czynnej akcji 


cura był swego czasu aresz- 
towany pod zarzutem udzia- 
łu w zamordowaniu kuratora 
Sobińskiego. 


Pisma donoszą że... 


szowanego czeku 22000 złotych 
w oddziele banku gospodar- 
stwa krajowego. W Katowi- 
cach czek był wycięty z Orygi- 
nalnej książeczki państwowych 
zakładów wodociągowych, jed- 
nakże podpisy umieszczone na 
nim były sfałszowane. 


odezwę pt. „W obronie kon- 
stytucji i prawa”. Przeprowa- 
dzono rewizję w lokalu ZLN. 
oraz w drukarni, gdzie odbite 


otrzymał propozycję grupy 


Rada miejska przychyliła się 
do wniosku i poleciła magi- 
stratowi poczynić w ministe- 
rjum spraw wewn. kroki dla 
uzyskania zezwolenia na bu- 
dowę kasyna gry w Gdyni. 


— Z Teheranu donoszą, iż 
w miejscowości Chonsar na- 
stąpiło trzęsienie ziemi trwa- 
jące 8 sekund. Trzy osoby zna- 
lazły Śmierć, 
jest rannych. 


— Dnia 16 bm. odbędzie się 
w Katowicach - Ligocie zjazd 
wojewódzki i poświęcenie 
sztandaru województwa ślą- 
skiego M, O. W. 


— Delegat polski do roko- 


„ wań pożyczkowych oraz wice- 


prezes banku polskiego p. Mły- 
narski zaskarżyli posła Kor- 
fantego o szereg ataków  pra- 
sowych, które w stosunku do 
wiceprezesa Młynarskiego po- 


mnóstwo osób. 


jawiły się w trakcie prowadze- 
nia rokowań. 


rządu w ‘sprawie strajku w 
banku dyskontowym w War- 


„szawie spełzło na niczem na- 


leży się liczyć z możliwością 
strajku pracowników  umysło- 
wych wszystkich banków. 


— Ubiegłej nocy wybuchł 
groźny pożar w składzie szmat 
i odpadków Maurycego Chę- 


co utrudniło akcję ratowniczą. 
Skład spłonął doszczętnie. Na- 
tychmia t wszczęto Śledztwo, 
celem wyjaśnienia przyczyny 


znaczną sumę, aresztowano pod 


12 poł. odbędzie się w War 
szawie przewiezienie urny, za- 
wierającej serce Tadeusza Ko- 
ściuszki z dworca głównego 
do kaplicy na zamku królew- 
skim. 


— Rząd litewski wysiedlił 
onegdaj do Polski około miej- 
scowości Rykańce, Kołtyniany 
i Kalety 7 osób. Wysiedlanie 
odbywa się wśród najordynar- 
niejszych wyzwisk i prze- 
kleństw. 


— W Kownie w ostatnich 
czasach do wojska litewskiego 
zgłaszają się ochotnicy, poda- 
jąc się za litwinów, którzy je- 
anak nie władają językiem li- 
tewskim. Są to niemcy z Prus 
Wschodnich, odkomenderowa: 
ni, jako instruktorzy podoli- 
cerów. 


GIEŁDA. 
(Warszawa, 15.10. 


,Notowania urzędowe: 


Nowy-jork 8.90 

Londyn 43.42 

Paryż 35.00 

Wiedeń 125.75 

Praga 26.411% 

Włochy 48.70 

Belgja 124 18 

Szwajcarja 171.93-171.95-17.193 
Kopenhaga 239.00 

Dol. War. pr. obr. 8.88*/a 


Tendencja: na ogół słaba. 


Bank zw. sp zar. 99.00— 
Hodorów 175.00 

Cukier 5,95 — 6.10 
Firley 58.00 

Wysoka 138.00 

Węgiel 117.25 — 118.50 


Lilpop 39.50—39.75 
Modrzejów 10.25—10.30 


Rudzki 66.00—66,50 
Starachowice 82.00—81.00—82.25 
Ursus 17.00— 16.85—17.00 
Zawiercie 43 00—43.50 — 43.00 
Zyrardów 21.25 —21.50 
Borkowski 4.10—4.15 


Tendencja: mocna. 
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2 i t i — Z polecenia komisarza oki 'Pi 

PF nYGA, 15. 10. Na zebraniu wania faszystowskiego rządu s czyńskiego przy ul. Piotrkow- GIEŁDA BOŻOWA 

| emigrantów litewskich w  Waldemarasa—Smetony, któ- rządu w eray eas CK. skiej w Łodzi. Pożar wybuchł I BZ Ż x 
wano wydaną przez Z, L. N. jednocześnie w kilku miejscach Poznań, 15.10. 


Zyto 38.25—39.25 

Pszenica 47.00—48.00 

Jęczmień przemiałowy 33.00—35,60 
Jęczmień brow 40.00—32.00 

Owies 32,25—34.00 


ków litewskichi politycznych państw z dzisiejszym rządem Zostały odezwy. pożaru. Chęczyńskiego, który me. zina or wia: 
uchodźców z Litwy zwraca litewskim wzmacriają i w  — Magistrat miasta Gdyni był ubezpieczony na doŚĆ Maka pszenna 659, 72.50—74.50 


Otręby żytnie 25.00—26.00 


' demokratycznych państw, a narodu litewskiego, który przedsiębiorstw w sprawie o0- zarzutem podpalenia. eh rier aree TEN 
4 æ ESR A z a: ; : iemniaki ja .45— 
wyszczególności do ministrów prowadzi ciężką walkę o twarcia w Gdyni kasyna gry. W poniedziałek 17 bm. o Ziemniaki fabryczne: 1604 5.40—5.60 


Groch Victorja 65.00—90.00 

Groch polny 45.00—50.00 

Rzepak 58.00—64 00 
Usposobienie: spokojne. 


GERGEGEGWEEE 
Powrócił - 
Dr. Jakób Puterman 


Sosnowiec, Piłsudskiego 12 
TELEFON 26. 
Choroby wewnętrzne i dziecięce. 
Analizy cthemiczno-bakterjologiczne, 
Godz. przyjęć 10-12 r. 4-6 pp. 
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resztowano na lotnisku kasią aj twa terorystycznej. AKCJE. 4 

skiem za rogatką Janowską a lotnisko wybrali się praw- s "AW 

z 4-ch członków tajnej ukraiń- dopodobnie w celach szpie- Warszawa, 15.10 k 

Przemysł Górnego laska skiej organizacji wcjskowej. gowskich. Po aresztowaniu Bank Dyskontowy 137.00 k 
kg 7 š ń Krążyli oni wieczorem po oOdstawieni zostali do wię- onk arie jór pria EE ; 
gratuluje rządowi marsz. Piłsudskiego. terenie lotniska. Policja zienia sądowego. Teodor Ja- Bank Zachodni 28 50 — 29.00 g 


kowych wysłała do rządu na oraz doniosłem dziełem w Nobel 5400 i % 
ręce wicepremjera Bartla o- kierunku rozbudowy i oży- O 2 ż 
F 


Uzyskanie pożyczki za- re gratulacje i serdeczne ży- — Niewykryty narazie spraw- ć Norblin 215,00 R 
i 5 ste ART ; = Orthwein 14.75 ą 
granicznej na warunkach czenia: Szczęść Boże! ca podjął na podstawie sfał- gą Ai DY gy odc do Ostrowieckie 10000 — 120.00 l 


Str. -2. 


Wybory do rad miejskich, 
jakie odbyły się w szeregu 
miast b. Kongresówki (Łódź, 
Kielce, Kalisz, Łomża, Suwał- 
"ki, Grodno, Włodzimierz Wo- 
łyński) wywołały obszerne 
komentarze na łamach pism. 
Ocena tych wyborów oczy- 
wiście zależna była od sta- 
nowiska politycznego posz- 
czególnych organów, a — jer 
śli idzie o pisma wybitnie 
partyjne — robiona była pod 
szerszym kątem spodziewa- 
nych w najbliższym czasie 
wyborów sejmowych. W każ- 
dym jednak razie ostatnie 
wybory razem Z wyborami 
samorządowemi, jakie odbyły 
się w miesiącach letnich na 
terenie Kongresówki, ziem 
wschodnich i Małopolski 
Wschodniej, dają podstawę 
do wysnucia ogólniejszych 
wniosków na temat obecnej 
sytuacji wewnętrznej w Pol- 
sce. 

Przedewszystkiem więc na- 
leży stwierdzić całkowite 
przełamanie dotychczasowej 
przewagi t, zw. stronnictw 
'narodowych, która tak fatal- 
nie odbiła się na naszem ży- 
ciu politycznem, dzięki ich 
zwycięstwom przy wszyst- 
„kich poprzednich wyborach 
do sejmu i samorządów. 

Wiadomości o klęskach na- 
rodowej. demokracji i jej 
przybudówek, jakie przycho- 
dźiły w miesiącach letnich, 
przyjmowane były na razie 
jako pierwsze jaskółki i dla- 
tego traktowane były z pew- 
ną ostrożnością. Od wyborów 
letnich upłynął szereg tygod- 
ni, przeplatanych zdecydowa- 
ną opozycją t. zw. obozu na- 
rodowego, który niewątpliwie 
miał nadzieję tego rodzaju 
taktyką wzmocnić swą pozy- 
cję w społeczeństwie. Dlate- 
go na nowe wybory w sze- 
regu miast patrzono ze wszy- 
stkich stron z niezwykłem 
zainteresowaniem, jako» na 


Yveling Rambaud i E. Piron. 


Dramat w Bicetre 


Powieść. 


—— 
w 


70. 
Inne myśli i o wiele smut- 
niejsze odbierały spokój hra- 
binie de Villegente. Nie chcia- 
ła ani sama wydać zamąż 
Cecylii, ani by ją kto inny 
wydał. . 
' Z dwóch stron więc naraz, 
ize wzgłędu na Ranoira i z 
powodu pani Limozan, dziew- 
czyna ta była dla niej groź- 
bą i niebezpieczeństwem. 

W pierwszym razie stanie 
ona po stronie jej przeciw- 
ników i w wypadku procesu 
może być świadkiem niebez- 
piecznym. Jeżeli w chwili 
śmierci hrabiego widziała ją 
niszczącą testament, lub jej 
ruch ręki ku szyi Rudolfa i 
zechce to opowiedzieć w są- 
dzie, to jakim strasznym to 
będzie dowodem! Ten Lar- 
„doise miał to na myśli. Ta 
mała żmija musiała się już 
wygadać. 

Z drugiej strony chodziło 


—— r r © e 


| Na tle wyrów do rad miejskich. 


nowy moment próby sił. 

Ta próba sił przyniosła no- 
we zdecydowane klęski opo- 
zycjonistom z pod znaku ob- 
wiepolu, dowodząc, że zała- 
manie się ich w społeczeń- 


` stwie nie jest zjawiskiem spo- 


radycznem i przejściowem, 
ale faktem, który odbije się 
na całokształcie naszych sto- 
sunków wewnętrznych. 

Tak więc na światło dzien- 
ne naszego źycia polityczne- 
go wychodzi właściwe obli- 
cze społeczeństwa, dotąd za- 
krywane zręcznie maską obo- 
zu t. zw. narodowego. To, co 
było jasnem dla wsystkich, 
dobrze orjentujących się w 
istotnym układzie sił społecz- 
nych — znalazło obecnie swe 
potwierdzenie. Masy społecz- 
ne nie znajdują się po stro- 
nie nacjonalizmu i zbankru- 
towanej endecji, lecz opo- 
wiadają się zgodnie za swe- 
mi interesami i interesem 
państwa za lewicowym, ra- 
dykalnym światopoglądem po- 
litycznym i społecznym. 

Z wyborów miejskich w 
Kongresówce wychodzi zwy- 
cięsko P. P. S. — ta partja, 
która w całej swej działal- 
ności i przeszłości okazała 
zdecydowany kręgosłup ideo- 
wy, podtrzymujący nasze ży- 
cie państwowe. lnne stronni- 
ctwa lewicowe na terenie 


‘czych. 


miejskim wyszły z obecnych 
wyborów w rozmiarach wca- 
le skromnych. 

Ale wybory te wykazały 
jeszcze jedną niezwykle-cha- 
rakterystyczną cechę. Z róż- 
nych stron podnoszono i po- 
tępiano nadmierną liczbę list, 
które spowodowały ogromne 
rozproszkowanie głosów. Jest 
to niewątpliwie słuszne. Ale 
znaczenie i doniosłość posia- 
dają głównie przyczyny tego 
zjawiska. Są one dowodem 
coraz bardziej do głosu przy- 
chodzących tendencyj wysu- 
wania na plan pierwszy nie 
interesów politycznych, lecz 
gospodarczych społeczeń- 
stwa, Proces ten nie jest ani 
skończony, ani należycie u- 
wypukłony. Są to dopiero 
nieśmiało na razie zarysowu- 
jące się tendencje, które nie- 
wątpliwie będą się potęgo- 
wać i znaleźć powinny w 
najbliższym czasie właściwy 
i potężniejszy wyraz. Na ra- 
zie akcja ta była dorywcza i 
nieskonsolidowana. Konsoli- 
dacja jej w połączeniu zten- 
dencjami zdecydowanej po- 
stępowości społeczeństwa, 
które potwierdziły ostatnie 
wybory, będzie miała dla 
dalszego ułożenia się stosun- 
ków i przebudowy społecz- 
nej państwa ogromne znacze- 
nie. I w tym kierunku powin- 
na iść świadoma działalność 
czynników państwowotwór- 
R. L. 


Miasta stracą — 


wsie zarobią. 


Reforma podatków samorządowych. 


Ministerjum skarbu opraco- 
wało projekt nowego podzia- 
łu źródeł dochodu pomiędzy 
państwem a samorządami. 

Według projektu tego sze- 
reg podatków będzie prze- 


kazany całkowicie samorzą- 


dom (podatek gruntowy. od. 
budynków, świadectw prze- 
mysłowych i t. p.) 

Natomiast niektóre dotych- 


czasowe dodatki do podat- 
ków (obrotowy, akcyzowy) 
będą samorządom odebrano. 

Wedłęg obliczeń, przepro- 
wadzonych w ministerjum 


skarbu reforma ta powiększa 


źródła dochodu samorządów 
wiejskich, obniża zaś źródła 
dochodów samorządów miej- 
skich. 

Dotychczas było naodwrót. 


Niż 


o wydanie jej zamąż. To do- 
pełniało miary gróźb. 

Wiemy, że hrabina żyła 
jednem tylko uczuciem, mi- 
łością dla swego syna. Fa- 
bjan był jej jedynym celem 
życia, wszystko inne nie mia- 
ło dla niej znaczenia. 

Hrabina Luiza zdolną była 
przezwyciężać największe 
przeszkody, stojące na dro- 
dze do szczęścia Fabjana. 

Otóż Cecylja była jedną z 
takich przeszkód. 


W chwili danej była nawet 


przeszkodą najgroźniejszą. 

Bez Cecyiji i Ranvir i jego 
agenci nic nie potrafią Zro- 
bić. Wszystkie ich pretensje 
nie miałyby znaczenia. 

A czem byłby Fabjan, gdy- 
by Cecylji nie było? Czem 
byłby? Ałeż tego hrabina 
pragnęła najgoręcej, to było 
jej największem marzeniem, 

Gdyby Fabjan stał się przez 
swą żonę jedynym  dziedzi- 
cem ogromnego majątku p. 
Hauteclair, odzyskałby rodo- 
we dobra domu Villegentów 
i wznowił dawną świetność 
jego! 

Ale dla osiągniecia tego 
„druga sukcesorka nie powin- 
na być dopuszczoną do po- 
działu. 


Piętnaście miljonów! Jakby 
to dobrze było. zagarnąć ca- 
łą tę sumę. ' 

Wszakże Cecylja stała na 
przeszkodzie, a co więcej 
zjawia się oto pani Limozan 
i chce ją wydać zamąż, CZy- 
li wprowadzić do tej rodziny 
jeszcze jednego człowieka, 
równego jej intryganta, mo- 
gącego stanąć na czele fa- 
bryki, objąć zarząd i zagar- 
nąć wszystko. 

— Nie—szepnęła — niepo- 
dobna na to pozwolić. Nie 
można dopuścić intruza. Ce- 
cylja nie powinna wyjść za 
mąż. Zresztą jest moją nie- 
przyjaciółką. Grożą mi jej 
zeznania w sądzie... Zoba- 
czy my... 

Od tego dnia Luiza nie 
spuszczała z oka młodej 
dziewczyny i wypatrywała 
dogodnej dla siebie sposob- 
ności. 

Kilka tygodni uołynęło bez 
żadnych zmiąn we wzajem- 
nym stosunku, składających 
obie rodziny osób. 

Lardoise zgłaszał się je- 
szcze raz də p. Limozan i 
został wyproszony za drzwi. 
Osięgnął tylko) ten skutek, że 
jeszcze więcej wzmocnił nie- 
nawiść hrabiny do Cecylji. 


+ 


-20 złotych za dziewczynę płacą -- 
handlarze żywym towarem. 


W Poznaniu rozegrał się w 
sądzie okręgowym ostatni 
akt smutnego dramatu, Toz- 
poczętego w marcu br. w 
domu kat. tow. ochrony ko- 
biet. 

Młoda, dwadzieścia dwa 
lata licząca dziewczyna, Ma- 
rja Nogajewska, podająca się 
początkowo za Sarę Rein- 
holdównę, zkazana została 
na rok więzienia 


za handel żywym towarem. 


Wątła i delikatna postać 
oskarżonej i twarz o zmize- 
rowanym wyglądzie wzbu- 
dziła litość dla przestępczy- 
ni, która w tak młodym wie- 
ku stała się narzędziem w 
ręku niegodziwych ludzi. 

Akt oskarżenia i zeznania 
świadków wykazały w któt- 
ce, że obwiniona to istota 
zepsuta, a przytem inteligent- 
na, niezwzkle rałinowana i 
sprytna. Marja Nogajewska, 
namówiona przez 
Gierczyńską z Warszawy, 
weszła w ugodę z szajką 
handlarzy żywym towarem i 


zobowiązała się dostar- 

czać 

im dziewczęta za cenę 120 zł. za 
głowę. 

Nogajewska  jezdziła ze 


swemi wspólnikami w prze- 
braniu męskiem do Białego- 
stoku, gdzie była ekspozytu- 
ra niecaego procedęru. Ze 
zeznań oskarżonej wynikało, 
że handlarze chwytają tylko 


Zamach samobójczy ociemniałego 
chłopca. 


W nocy rzucił się z mostu Kierbedzia do Wisły | 


Około godz. 10 i pół wie- 
czorem opustoszały już most 
Kierbedzia w Warszawie stał 
się widownią wstrząsającej 
sceny. 

Od strony Pragi szedł ku 
Warszawie młody, ociemnia- 
ły chłopak. Nieliczni prze- 
chodnie ustępowali mu z dro- 
gi, którą torował sobie kij- 
kiem. W pewnym momencie 
przystanął. Nagle porzucił 
łaskę i nim zdołano się Zo- 
rjentować, przesadził balu- 


Marcela w dalszym ciągu 
mieszkała w pałacu osobno i 
unikała wszelkiego zbliżenia 
się z Luizą i jej synem. Wi- 
dywała się z nimi tylko pod- 
czas obiadu i kolacji. 

Miłość Fabjana do żony 
nietylko nie zmniejszyła się, 
lecz wskutek jej nieprzezwy- 
ciężonego oporu i okazywa- 
nego mu wstrętu, wzmogła 
się jeszcze więcej. 

Hrabina oszczędzała Mar- 
celę, lękała się bowiem u- 
cieczki powtórnej. Stosowała 
względniej politykę umiarko- 
wania i nieprzebranej łagod- 
ności. Przeczuwała, że młoda 
kobieta nie cofnęłaby się 
przed walką. Dlatego też u- 
nikała wszelkiego do niej po- 
wodu. W gruncie serca hra- 
bina nienawidziła tego cha- 
rakteru niepodległego, dum- 
nego, objawiającego wzglę- 
dem niej i syna graniczącą 
ze wstrętem obojętność. 

Pewnego dnia, niby wy- 
padkiem, spotkała Marcelę, 
przechadzającą się w alei 
parkowej. Po krótkiej rozmo- 
wie wstępnej, przystąpiła do 
rzeczy. 

— Mam do ciebie prośbę, 
moje dziecko—rzekła. 

— (Co pani hrabina każe? 


siejaką s o fałszowane świadectwo i pieczęcie. 


nalega. 


, 


chrześcijańskie dzie wczęta 
oszczędzając żydówek. 
Oskarżona odpowiadała nie 
chętnie lub zupełnie Gcma- 
wiała zeznań, gdy trzeba by- 
ło powiedzieć coś obciążają- 
cego dla swoich wspólnikówąj 
Pod naciskiem badań 
dziego przyznała się jednak 
że, że jest związana tajem*$ 
niezą przysięgą, której nie 
może złamać z obawy © 
swoje życie. 
Nogajewska 
Poznania. 
by szukać zarobku i ofiar, 


przybyła do 


a podającsię za studentkę, 
uczęszczającą na kursa, do- 4 
stała się do schroniska tow. A 
ochrony kobiet. ri, 
Pewnej młodej wspótmi jj 
kance Schroniska ofarow 
posadę w jednem z kin war- 
szawskich, obiecując posta- 
rać się 


Zwróciło to na nią uwagę 
i podejrzenie. Powiadomiona 
policja ujęła  zbrodniarkę, 
która aż do sądowej rozpra-/| 
wy przebywała w więzieni 
śledczem. 

Zasądzenie Marji Nogajew- 
skiej dowodzi, że handel ży- 
wym towarem, to nie urojo- 
ne niebezpieczeństwo, że ono 
w rzeczywistości i po d 
dzień zagrażać może w ką 
dej chwili naszym córkom 
siostrom. 


lustradę mostu i runął 
czarną otchłań Wisły. Rozgj 
legł się głośny plusk wody® į 
Przerażeni przechodniesza-f! 
częli wołać „ratunku!“ Mie 
zwłocznie też z pobliskieg 
komisarjatu wodnego wyru- 
szyła na Wisłę łódź motoro-4 ; 
wa z. poliejantani. | 
Z podziwu godną szybko- 
ściąi zręcznością dzielni poli-| 
cjanci wydobyli chłopaka] 
dającego jeszcze słabe ozna-| | 
ki życia. Po zastosowanśją , 


— Cheę prosić cię, byś u- 
litowała się nad moim synem, 
a twoim mężem. Wiesz prze- 4 | 
cież, jak szalenie ciebie ko- 
cha, z jakąż radością poświę- 
ciłby się dla ciebie. Tymcza- 
sem doznaje od ciebie tylkoj. 
pogardy: tczymasz go zdała. 
od siebie, jak zapowietrzo 
nego. Dlaczego nie chcesę o 
kazać mu choć odrobinę ży 
liwości? 

— Ależ ja mu źle nie ży 
czę, wcale nie mam wstrętu 
do niego. 

— Wiem, bo jesteś dobrą $. 
Właśnie do twego dobrego 
serca zwracam się w teji 
chwili. Fabjan jest nieszczę $ 
śliwym, smutnym, znękanynyyyj 
i to tylko z twego powod 
Nie odmawiaj mu serca, p 
uczynisz go szczęśliwym. Zo 
baczysz, ile sama znajdzies 
uroku w nowem życiu. Pro 
szę cię, Marcelo, sprobuj, tak 
w interesie własnym, jak 
przez wzgląd na niego. 
Nie, nie zmienię meg 
rodzaju życia. Niech pani nić 


f(c.fd. n.) 
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sztucznego oddychania chło- 
piec odzy skał przytom ność 
Okazało się, że był to 17- 
letni Mieczysław Dąbrowski, 
wychowanek szkoły dla o- 
ciemniałych. Znaleziono przy 
nim świadectwo z bardzo 


dobremi stopniami. 

Przyczyną  tozpaczliwego 
kroku był brak środków na 
kształcenie się w wyższej u- 
czelni i kalectwo, które ła- 
mało wszystkie jego płany 
życiowe. 


Rzeczy bardzo ciekawe, 
choć miejscowe. 


Członkowie naszej redak- 
cji mieli sposobność obej- 
rzeć wystawę obrazów i 
rzeźb artystów malarzy i 
rzeźbiarzy Gór. Sląska i Za- 
głębia. 

Jest to szósta z rzędu, a 
pierwsza regjonalna wystawa. 

Pięć poprzednich wystaw 
udało się dlatego, że mna- 
szych wstydliwych i skrom- 
nych malarzy i rzeźbiarzy 
wspierał obrazami Kraków. 


Nasi malarze byli „przy- 
czepką”. 

Towarzystwo artystyczno- 
literackie, założone przed 


czterema laty przez dyrekto- 
ra seminarjum Wład. Mazu- 
ra, nie zrażało się trudno- 
ściami, wychowywało swych 
członków i syciło wiarą we 
własne sily. Te siły wyrosły, 
przyszły, rozwinęły się! 

Regjonalna wystawa stwier- 
dza, że brać artystyczna Za- 
głębia radzi sobie sama, o 
czem świadczy około 200 
eksponatów. 

Jest to piękny dorobek i 
godny zwiedzenia nietylko 
dla starszych, ale i dla 
kształcącej się młodzieży. 

W naszej kulturze polskiej 
niema już różnic pomiędzy 
Sląskiem a Zagłębiem; wy- 
stępują artyści razem, co 
znów zasługuje na podkre- 
ślenie. 

Inteligentny robotnik, każ- 
dy przeciętny obywateł dla 
własnej kultury. i smaku po- 
winien wystawę zwiedzić, 
bo jest się czemu przyjrzeć. 
Wystawa godna jest popar- 


Ucieczka więźnia z Lpodągi. 


cia materjalnego. Obrazy są 
tym razem tanio do nabycia. 

Niektórzy malarze dają na 
raty, aby tylko  społeczeń- 
stwo przyzwyczaić, że każ- 
dy przyzwoity dom polski 
wyrzucić dawno powiniem 
oleodruki, przeważnie nie- 
mieckie z Lipska, a zepełnić 
ściany pracami naszych ar- 
tystów. Niechaj będzie w do- 
mu jedno malowidło, ale 
ręczne i naszego artysty. 

Oświeceni i rozumni oby- 
watele Zagłębia przez życzli- 
we poparcie naszej Zagłę- 
biowskiej sztuki zachęcą ar- 
tystów do twórczej pracy i 
dadzą nam takie same arcy- 
dzieła (bo już je dają) jak 
Mehofer, Wodzinowski, Fa- 
tat i inni. 

Wystawa trwa krótko: od 
dziś do drugiej niedzieli, a 
zwiedzać ją można przez te 
8 dni od 10 rano do 8 wie- 
czorem. 

Każdy przeto znajdzie chwi- 
lę czasu po pracy, aby się 
przespacerować ku cerkwi i 
zajrzeć de seminarjum nau- 
czycielskiego, gdzie na sali 
gimnastycznej, zwanej Mi- 
chelówką, mieści się wysta- 
wa. Przed oficjalnem otwar- 
ciem wystawy już sprzeda- 
no kilkanaście obrazów. 

Widać, że p. starościna Oł- 
pińska ma szczęśliwą rekę, 
jako patronka wystawy. Chy- 
trzy malarze uciekli się pod 
skrzydełka niewieście i wy- 
grali. Już dziś przewiduje- 
my tłok na wystawie i za- 
kupno sp obrazów. 


W kajdanach wyskoczył z wagonu i zbiegł. Í i 


Transportowany z Olkusza 
do Będzina, skazany na 6 mie- 
Bięcy więzienia za kradzież 
Józef Kubański pomimo te- 
go, że miał skute ręce, wy- 
skoczył z wagonu pod sta- 
cją Gołonóg. 

Policjant zdębiał i dopie- 
ro po „chwili pociągnął za 
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rączkę od hamulca, by 
wstrzymać pociąg. Ze to jed- 
nak było w pobliżu stacji, 
więc pociąg zatrzymano do- 
piero na samej stacji. 

Skorzystał też z tego zło- 
dziej i zdążył się ukryć tak, 
że go nie znaleziono. 


PA Sia e s 


- Kasiarze przy pracy w Gzichowie. 


“ Nie nie żabrali, a 


W nocy z dnia 14 na 15 b. 
m. w fabryce chemicznej 
Gzichów w Sosnowcu, Che- 
miczna 10, niewykryci zło- 
dzieje dostali się do biura, 
gdzie rozpruli rakiem kasę 
ogniotrwałą, w której znajdo- 
wało się 1500 zł. gotówką i 
papiery ;wartościowe. Zło- 


narzędzia stracili.) 


dzieje dostali się Tako do 
pierwszej komory, która by- 
ła pusta i zostali spłoszeni 
przez stróża. Zbiegli więc i 
nie tylko nic nie skradli, 


ale w dodatku pozostawili 


wszystkie narzędzia, któremi 
się posługiwali. 4 


PR A) JOLA zwa YNY 


Krwawe walki na noże. 
W Myszkowie i Mrzygłodzie. 


W restauracji w Myszko- 
wie zabawiali się wieczorem: 
Jan Gl, Al Będkowski, Jó- 
zef Szopiński. Stefan Ludwik 
i Bolesław Garaż, wszyscy 
ze wsi B»ndusza. Po libacji 
cała komoanja udała się do 
Bendusza, gizie się wysprze- 
ezali, a nastepnie pobili. 

Wynikiem bójki było zada- 
nie nożem trzech śmiertel- 
nych ran w okolicę serca 


Janowi Gilowi, lat 26, "który 
po chwili wyzionął ducha. 

Uczestnicy bójki zostali 
aresztowani i odstawieni do 
sędziego śledczego do Za- 
wiercia. teg 

Przed kilku dniami w Mrzy- 
głodzie został poraniony no- 
żem Józef Wosik przez zna- 
nego nożowca Jana Kurdy- 
belskiego, którego również 
odstawione do Zawiercia. 


Od piątku 14-go do poniedziałku 17-go października r B: 


Dziewczęta pod kontrolą | 


Prostytutka w sidłach suterena. 
Zbrodnicza działalność stręczycielki. 


Niebywały rekordowy program pełen ks sensacji 


| uzłówiek malpa (0 czem Paryż mówi) | 


i | Od poniedziałku 10-go październikė 

| KINO | 

Í 53) 

Sosnowiec. | 
KINO 

53 
„Corso 
Bedzin. 


Na marginesie. 
Samotny bocian. 


Koło Strzemieszyc na łą- 
kach wypoczywały odlatują- 
ce bociary. Po wypoczynku 
ruszały się do lotu. Jeden z 
bocianów co podleciał, to 
spadł, im więcej próbował 
się wzbić w górę, tem prę- 
dzej spadał. 

Towarzysze, widząc mnie- 
szczęśliwego, długo nad nim 
krążyły. Jeden bocian za- 
wrócił, klekotał, podchodził, 
wzlatywał, koło rannego czy 


chorego. Nie wiadomo, czy 
to była matka, źona, czy 
mąż... 


Zaczęło się mroczyć. Mus 
pognał zdrowego bociana za 
innemi, a chory pozostał na 
łące. Scigały i męczyły go 
dzieci.) Przygarnęła bociana 
jedna rodzina chałupnika. 

Bociek się powoli oswoił, 
przywykł nie odlatuje. Jedy- 
nie smutku nie można spę- 
dzić z jego oczu, choć mu 
jeść dają i głaskają. 

Pewnie tęskni za swoimi. 
Tamte boćki łaża po kroko- 
dylach i kąpią się w ciepłym 
Nilu w Egipcie i podglądają 
ładne egipcjanki, a... my tu 
musimy myśleć. o węglu i 
futrach, na zimę. 


Od administracji. 

Wszystkich pp. prenume- 
ratorów pozamiejscowych u- 
przedzamy, że jeżeli nie o- 
trzymamy prenumeraty do d. 
20 b. m., to wstrzymamy im 
wysyłanie „Expresu Zagłę- 
bia“ przez pocztę. 


KALENDARZYK. 


Dziś: Martynjana 
Jutro;. Wiktora B. 
Wschód słońca 6.01. 
Zachód * 4,45. 


RADJO: 


Niedziela — 16 października 


WARSZAWA. 


12.00 Sygnał czasu, komunikat lotni- 
czo-meteorologiczny, komunikaty „P. 
A, T,*, nadprogram, 

12.15 Transmisia z Fjlharmonji War- 
szawskiej koncertu poświęconego twór- 
czości Beethovena. 

1410 Odczyt p. t. „Uprawy jesien- 

da 

14.35 Odczyt p. t. „Przetwórstwo o- 
grodnicze'*, 

15.00 Komunikat meteorologiczny. 

15 15 Transmsija z Filharmouji War- 
szawskiej popularnego koncertu symfo- 
nicznego. 

17.20 Rozmaitości. 

17,40 Audycja literacka. 

1830 Komuaikaty P. A. T. 

18.45 Odczyt p. t. „Dzieje zamku 
Królewskiego na Wawelu* TIL. 


Dramat z za kulis prostytucji w 10-ciu aktach. 


19.10 Odczyt p. t. „Krajobraz polski*. 
19.35 Odczyt p. t. „Kopenhaga“. 
20.00 t'rzerwa. 

20 30 Koncert wieczorny. 

22.00 Komunikaty policji, sygnał cza 
su, komunikat lotniczosmeteorologiczny 
komunikaty „P.A.T“. nadprograr. 

2230 Transmisja muzyki tanecznej z 
salı „Malinowej“ hotelu „Bristol“. 


KRAKÓW 


12.00 Transmisja sygnalu i komuni- 
katu lotniczo-meteorologiczne. 

12.15 Transmisja z Warszawy. 

1410 Praktyczne pogadanki dla rol- 
ników: „Choroby zie mnisków“. 

15.15 Transmisja z Filharmonii war- 
szawskiej. 

17.40 Transmisja z Warszawy. 

18.45 Rozmaitości, 


19 00 Wieczór poezji i prozy wschodu... 


20.00 Komunikat sportowy i inne. 
jw20.80 Koncert z wkładką teatralną, : 

2200 Transmisja z Warszawy. 

22.30 Transmisja ouy ki tanecznej z 
restauracji „Pavillon“ 


(POZNAŃ 


12.00 Odczyt p. t. 
runki w produkcji 


„Nowoczesne kie- 
nawozów pomoc- 


niczych*. 

12.25 Odczyt p. t. „Jak osiągnąć 
nośność kar*, 

15.16 Transmisja koncertu z War- 
szawy. 


17.20 Nadprogram, 

17 40 Transmisja z Warszawy. 

1830 Audycja dła dzieci. 

19.10 Odczyt z cyklu „Sylwetki współ 
czesnych pisarzy polskich“ p. t. „Fer- 
dynand Goetel“. 

19.85 Feljeton satyryczny p. t. „*rze- 
pisy teatralne*, 

20 00 Odczyt. 

20.25 Konuk meteorologiczny. 

2030 Transmisja obchodu kościusz- 
kowskiego z Auli Uniwersytetu. 

22 00 Sygnał czasu. Komunikaty sport. 

22.20 Transmisja muzyki tanecznej z 
winiarni „Palais Royal“. 


Repertuar teatru miejskiego 
w Sosnowcu. 


„WESELE LALKI*, (dla dzie- 
ci) ukaże się dzisiaj dwukrotnie ra- 
no o godz 11- -eji popołudniu o godz. 
4-ej. Ceny miejsc przystępne od 70 
gr. do 2.20 zł. 

„Krzyk za dzieckiem“, pełna szam 
pańskiego humoru farsa, która na 
premjerze budziła nieustanne wy- 
buchy śmiechu, dana będzie poraz 
drugi dziś wieczorem. 


W Dąbrowie. 


Zespół teatru miejskiego w Sos- 
nowcu, wystąpi sedwukrotnie d. 19 
bm. o godz. b-ej popoł. dla dzieci 
„Wesele lalki*, wieczorem o godz. 
8.15 „Krzyk za dzieckiem* dla 


dorosłych. 
W Będzinie. 


Przedstawienia teatrð miejskiego 
w Sosnowcu, zapowiedziane na po- 
niedziałek, 17 bm, z przyczyn, nie- 
zależnych od dyrekcji, zostały odło 
żone na późniejszy termin. 


Ogólna. 


(o) Czystość w woj. kielec- 
kiem. Delegat min. spr. wew- 
nętrznych, który badał stan 
sanitarny w woj. kieleckiem 
w sprawozdaniu swem, złożo- 
nem. min. Składkowskiemu, 
zaznaczył, że „województwo 
kieleckie sprawia wrażenie 
dodatnie, zwłaszcza jeśli i- 
dzie o miasta. Jednakże rów- 
nież zarządy gmin wiejskich 
ujawniają żywą działalność 
w walce z brudem. W całem 
województwie widać duży 
postęp w kierunku uzdrowot- 
nienia osiedli ludzkich“. 


i dni następne 


wstrząsający dramat człowieka-małpy, osnuty na rozgłośnej sztuce „Le Singe Parlant“. 4 
W rolach głównych: OLIVA BORDEN, EDMUND LOVE, JACK LERNER. > 


Nad program: KOMEDJA. . 


. 


(0) Do woj. krakowskiśji 
go. W min. spr. wewnętrż- 
nych znów omawiana je st 
sprawa przyłączenia do wo, 
krakowskiego powiatów: 
kuskiego, miechowskiego i 
pińczowskiego. 

Prasa krakowska wyraża | 
tego powodu ukontentowanie 
gdyż w ten sposób — zda- 
niem jej — Kraków będzi E 
lepiej aprowidowany. 3 

Przypuszczamy, źe i chód c- 

nie z pomieniony ch powiatów 
nikt nie wzbrania wyw 
produktów rolnych do 
kowa, więc żadnych zm 
pod tym względem nie 
dzie, chyba, że wzbronio ay 
by został wywóz nabis 
drobiu i t. p. Z pomienionych 
powiatów do Zagłębia. A A 


N 
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Z Sosnowca. | 
. "<a | 
Od wydawnictwa. | 
Wzrastający z dnia na dzień 
nakład „Expresu Zagłębi 
powoduje stałe opóźnianie się 
numeru, gdyż maszyna płaska 
na której drukujemy nasze 
pismo nie jest w stanie 
drukować więcej niż 1200 ; 
godzinę. By raz na zawsze u- | 
sunąć tę wielką wadę w do- 
starczaniu pisma w dniu wcze- | 
rajszym nabyliśmy własną dru 
karnię wraz z maszyną rotac 
ną, która drukować będ ie 15 | 
tys. egzemplarzy na godzic A 
Nabyte maszyny ustaw o one 
zostaną na -miejscu w gt 
jakichś 4 tygodni. 
Do tego czasu prosimy 
szych czytelników o, wyrozu 
miałość, gdyż. doprawdy, 
ma naszej winy w późnem 
dostarczaniu pisma. 


(s) Osobiste. Prokurat 
sądu gkrężowezą, w Sosno 
mianowany został p. Kryc 
ski Tadeusz, prokurator 
okręgowego łódzkiego. P. Kry 
chowski z dniem wczorajszyn 
objął urzędowanie. © 


(s) Stub. Wczoraj w koście 
le na Pogoni pobłogosławion 
został związek małżeński m ię 
dzy p. Józefą Dłubakowską : 
p. Albinem Koperskim. Mło 
dej parze szczęść Boże! a 


(s) 4 zarządu miasta.’ 
rząd m. Sosnowca postan 
dać opał szkole wzorowej p 
seminarjum męskiem, zatw 
dzono kilka planów, postano- | 
wiono ubezpieczyć członków 
straży ogniowej miejskiej oc 
wypadków i wypłacić odprawę 
pracownikom miejskim, powo 
łanym do wojska. A 


(s) Wrzenie wśród robot 
ników. Z powodu odmov 
udzielenia zaliczki robotnik: 
na zakup ziemniaków, w 
lu fabrykach daje się zauwa 
żyć w'elkie rozgoryczenie 
niektórych zakładach rob 
cy maja zamiar porzucić 
cę, Sądzimy, że pp. prz 
cłowcy nie dopuszczą do 
ostateczności i postarają 
zaspokojenie słusznych w 
gań robotników. 


DA 


_(s( Z rady szkolnej powia- 
pwej W dniu 19 b. m. o go- 
łzinie 17-ej w lokalu przy u- 
licy Małachowskiego 22 odbę- 
dzie się 4l-e posiedzenie rady 
s3 kolnej powiatowej w Sosnow- 
cu, w-g następującego porząd- 
ku dziennego: przyjęcie proto- 
' kułu z poprzedniego posiedze- 
mia, zaopinjowanie podań na 
psady nauczycielskie, zatwier- 
zenie członków do dozorów 
zkolnych, sprawa „wyższych 
ursów nauczycielskich”, roz- 
atrzenie podań o uchylenie 
rzeczeń karnych za nieposy- 
anie dzieci do szkół, uchwa- 
enie norm świadczeń gmin. na 
rzecz publicznych szkół po- 
szechnych, sprawa nadania- 
zkole Nr. 5 w Będzinie naz- 
im. St. Konarskiego, sprawa 
oszenia konkursu na stano- 
ka kierowników szkół w 
górzu i Dańdówce, sprawy 
olne gm. Bobrowniki, spra- 
różne i wolne wnioski. 


s.) Sosnowiec wielkiem 
niastem. Na ostatniem posie- 
zeniu zarządu miasta odczy- 
À ano zawiadomienie min. spraw 
| wewn., że Sosnowiec, zaliczo- 
my został do miast, fliczącyh 
nad 100 tys. ludności, od 
liczenie Sosnowca do miast 
| wielkich uniezależnia go w 
| wielu wypadkach od woje- 
| wództwa. 


| (s) Przywrócenie etatu 
ekretarza rady miejskiej, 
"Min. spr. wewn. zawiadomiło 
| mągistrat, że rozporządzenie 
województwa, znoszące etat 
sekretarza i urzędniczki rady 
| miejskiej, zostało uchylone. 

ię 


= (s) Drożyzna materjałów 
| budowianych. W bieżącym 
| roku rozpoczął się żywszy ruch 
udowlany. 

Z chwilą uchwalenia po- 
czki zagranicznej i spodzie- 
nego wielkiego ruchu budow 
ego, zaczynają surowce 
rbko skakać do góry. 
Zamówiona dziś i ugodzona 
gła, już pod wieczór ma in- 
cenę, a zapowiadają że jut- 
cena będzie jeszcze wyższa. 
Ceny rosną bez przyczyn, a 
h. co zaczęli budować, na- 
a to poprostu na ruinę. 
Każdy buduje się według 
iegoś ustalonego kosztorysu 
iż tu nagle kosztorys się chwie- 
je! W ten sposób roboty staną. 
| Nawet cegła katarzyńska 
| miespodzianie skacze do góry. 
Ogółem koszta materjałów 
dowlanych poszły w tymro- 
60 procent w górę. 


s) Drobna kradzież. Z 
eszkania Benedykta Kołka 
pdrzejów, Rynek 2, nieznany 
złodziej skradł garderobę. dro- 
biazgi i torebkę ze 100 zł. ` 


BĘ -Z Będzina. 


(b) Z zarządu miasta. Na 
ostatniem posiedzeniu zarządu 
| miasta uchwalono statut za- 
 kładu elektrycznego na miasto 
dzin, oraz rozpatrzono sze- 
g spraw podatkowych. 


K. Rejdak, zamieszkały przy 
ulicy Kołłątaja Nr. 17 w Da 
browie, wypijając szlanke e- 
»ncji octowej. 
Po natychmiastowem prze- 
ukaniu żołądka niedoszłego 
obójcę uratowano od 
‘arci, 
= Przyczyną targnięcia się na 
zycie:—był brak pracy. niedo- 
tek i nieuleczalna choroba. 
(b) Za zniesławienie. W 
egłą środę sąd pokoju w 
edzinie za zniesławienie Zo- 
Grodzińskiej skazał na ty- 
ń aresztu niejaką Wiktorję 
alewską, mieszkankę kol. 
3a wera. 


4 (b) Samobójstwo. Onegdaj 
postrzeliła się z rewolweru w 
Grodźcu 23-letnia Czesława 
Bluszczowa. Kula przeszła przez 
lewę płuco obok serca. Pomoc 
lekarska nie zdała się na nic, 
gdyż B. zmarła, nie odzyskaw- 
Szy przytomności ši- ØS 
TEE zim TBI DO ŻAR Ea T 

(b) Wielka kradzież w Bę- 
dzinie. W nocy z d. 13 na 14 
bm, do mieszkania Łai Buchli 
Łaian. Podwale 18, zakradli 
Się złodzieje i skradli wielką 
ilość bielizny męskiej i dam- 
skiej, garderoby, naczyń srebr- 
nych itp. oraz 320 zł. gotówką. 
Złodzieje musieli podjechać 
wozem, gdyż sami tyle , rzeczy 
nie mogliby unieść. 


Z Czeladzi. 

(e) Wybory nowego bur- 
mistrza. Województwo kie- 
inckie nowowybranego bur- 
mistrza m. Czeladzi. p. Bit- 
nera nie zatwierdziło. 

Stosownie do powyższej 
decyzji wybory nowego bur- 
mistrza odbędą się dnia 19 
b. m. Urzędowanie burmistrza 
tymczasowo powierzono Wi- 
ce-burmistrzowi p. Dębskie- 
mu. 

Z Dąbrowy. 

(d) Ze sportu. Dziś odbędą 
się zawody pilki nożnej po- 
między drużynami „Zagłębie” 
z Dąbrowy i „Siełce* , z So- 
snow ca. 


_Wielki proces 


komunistyczny. 


19 oskarżonych. 


. W dniu 14 bm. przed sądem 
okręgowym w Sosnowcu za- 
siadło na ławie oskarżonych 
19 komunistów, mianowicie: 
mieszkańcy Czeladzi: Stani- 
sław Wojcik, lat 23 (Gawroń- 
ska 4), Ludwik Gajos, lat 22 
(Milowicka 2), Stefan Kotnia, 
lat 22 (Gawrończa 17), Teodor 
Wajgiel, lat 22 (Węgroda 47). 
Stanisław Garncarczyk, lat 20 


_(Milowicka 21). Bolesław Sza- 


nek, lat 20 (Milowicka 29) |Jan 
Sekuła, lat 33 (Nowopogońska 
1), Sokół Jan, 1. 53, (Bytomska 
34), Kacper Garlewicz, lat 38, 
(Rzeczna 14) Piotr Habior, lat 
35 (Rzeczna 9). Andrzej Bar- 
tosik, lat 46, (Gawrończa 34), 
Izydor Nyk, lat 42, (Milowicka 
29), i Szymon Wiśnicki, lat 29, 
(Krzywa 25); następnie miesz- 
kańcy Grodźca: Stanisław 
Wiśniewski, lat 27, Jan Szpi- 
giel, lat 21, Wiktorja Korgol, 
łat 23, Ignacy Kowalik, lat 29, 
i Franciszek Wojciechowski, 
Jat 23, oraz mieszkaniec Woj- 
kowic Komornych, 27-letni 
Bronisław Suchanek. Akt 
oskarżenia zarzucał oskarżo- 
nym branie czynnego udziału 
na terenie pow. będzińskiego 
w spisku przeciwpaństwowym 
pod nazwą „związek młodzie- 
ży komunistycznejw Polsce*, 
który miał na celu obalenie 
istniejącego ustroju państwo- 
wego w drodze rewolucji. 
Oskarżeni nie przyznali się 
do winy, aczkolwiek materjał 
dowodowy jest wielce obcią- 
żający. Na trop agitatorów 
komunistycznych władze śled- 
cze wpadły w lipcu ub. r. 
poczem nazwiska oskarżo- 
nych zostały ujawnione przy 


pomocy konfidenta Stefana 
Kipińskiego mieszkańca Cze- 
ladzi, który, chcąc dostarczyć 
władzom wiadomości o ruchu 
komunistycznym, wstąpił do 
ich związku. W charakterze 
obrońców oskarżonych prze- 
mawiali adwokaci Kowalski, 
Kłodnicki i Teitelbaum. 


WYROK. 

Po przesłuchaniu 9 świad- 
ków i przemówieniach stron, 
sąd udałsię na naradę,poczem 
o godzinie 9 20 ogłosił wyrok. 
Kotuła, Wiśniewski, Garncar- 
ezyk, Stanek, Szpigel, Kowa- 
lik, Wojciechowski, Sokół. 
Garlewicz, Bartosik, zostali 
skazani na 4 lata ciężkiego 
więzienia każdy, Nyk, Kor- 
gol, Sekuła i Wiśnieki na 2 
lata więzienia zamieniające- 
go dom poprawy, Wójcik, Ga- 
jos, Wajgiel i Habior na rok 
więzienia zamieniającego dom 
poprawy, wszyscy z zalicze- 
niem aresztu prewencyjnego 
i pozbawieniem. praw. Sąd z 
urzędu postanowił zwrócić 
się z prośbą do pana prezy- 
denta Rzeczypospolitej, aby 
Wójcika, Gajosa i Wajgiela 
całkowicie zwolnił od kary. 
Suchanek został uniewin- 
niony. 


Po ogłoszeniu wyroku ska- 
zani zaczęli gromkiem gło- 
sem wznosić vkrzyki: „Precz 
z sądami  burżuazyjnemi!*. 
„Niech żyje trybuna robotni- 
cza!”, a później śpiewać lll 
międzynarodówkę. Dopiero 
energiczna postawa policji 
podkomendą kom. Radczenki 
uspokoiła manifestantów. 


$ 
| 


Ceny b. przystępne. 
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„MAG ZYN BŁAWATNY 


LUDWIK FINKELSTEIN 


Sosnowiec, Modrzejowska 17, tel. 2-73 


poleca duży wybór nowości oraz dywany, firanki, 
chodniki, kołdry i płótna. 


Specjalny dział towarów męskich. 


Warunki dogodne. 
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FUTRO! 


I 


J. MILNER 


Pierwszorzędny skład futer i warsztat kuśnierski 


FUTRO! 


d 


Sosnowiec, 3-go Maja 11. Tel. 19-39, mieszk. 2-88. 


Poleca w swoim magazynie wielki wybór gotowej konfekcji 
futrzanej damskiej i męskiej pochodzenia krajowego i'zagraniczne- 
go, jak futra męskie, palta karakułowe, etole, lisy itp. oraz wszelkie 
gatunki skórek do damskich tualet wieczorowych i balowych. 

Wszelkie roboty kuśnierskie wykonywa we własnym wzo- 
rowo urządzonym warsztacie kuśnierskim. 


Ceny konkurencyjne. 


Robota wykwintna, Bardzo dogodne warunki spłaty, 


Obejrzenie nie obowiązuje do kupna. 
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/ Nr. 241. 


Referent jednego z mini- 
sterjów w Warszawie p. Igna- 
cy Raczkowski, przeczytał 


. w kurjerku ogłoszenie o po- 


koju do wynajęcia. Tegoż 
samego dnia dobił targu iza- 
mieszkał u pp. Cz-skich przy 
ulicy Królewskiej vis-a-vis 
ogrodu Saskiego. 

W prostocie ducha nie po- 
dejrzewał pan Ignacy, 

, jakie go czekają 
niespodzianki. Po upływie 
miesiąca dano mu do zrozu- 
mienia, że mógłby dyspono- 
wać  całem mieszkaniem, 
gdyby zechciał poślubić có- 
reczkę gospodarzy, nadobną 
pannę Irenę. W przeciwnym 


wypadku musi się wypro- 
wadzić. 
— Ani myślę — odpowie- 


dział kawaler — zachowam 
celibat i 


nie opróżnię pokoju. 


A więc wojna! Pana Racz- 
kowskiego zamknięto pew- 
nego ranka na klucz. Pół 
godziny kołatał wreszcie wy- 
łamał drzwi i wezwał poli- 
ejanta. Skończyło się na pro- 
tokule. 

Nazajutrz, podczas gdy sub- 
lokator zdrzemną? się po pra- 
cy, pp. Cz-scy 


zabili drzwi 


rzeklete dźwięki pianina. |. 


*Sublokator oszałał, słuchając sentymentalnych pieśni. 


gwoździami, zatarasowali ko- 
modą i oznajmili, że będą 
strzelali z dubeltowki, o ile | 
sprobuje użyć siły. | 

Pan Ignacy narobił gwałtu | 
przez okno. I tym razem po- 
licja przywróciła spokój, ale 


nie na dlugo. 


Do kawalerskiego pokoju | 
wstawiono rozklekotane pia- i 
nino, przy którem panna Ire- 
na jęła wyśpiewywać senty- 
mentalne utwory w rodzaju: ) 
„Tam na błoniu*, „Modlitwa 
dziewicy*, „Jaś mi z jarmar- 
ku“ itp. 

Urzędnik cierpiał okrutnie. i 
Policja pomódz mu nie mo- f 
gła. Wreszcie wczoraj zde- | 
cydował się na krok sta- 
nowczy. 

Zgromadził w rogu ‘pokoja 
mnóstwo 


nairozmaitszych przedmiotów 


i gdy panna Irena zasiadła 

do pianina, zaczął w nią wa- 

lić z podziwu godną energją. 4 
Przybiegli rodzice, wywią- į 

zała się bójka. Zmasakrowa- 

ny sublokator uciekł z miesz- | 

kania do komisarjatu, gdzie 

go opatrzył lekarz Pogotowia ( 


prywatnego. Spać poszedł 
do hotelu. 
Jaki będzie ciąg dalszy 


zatargu—trudno przewidzieć. 


Krótkie towary żelazne, narzędzia, okucia do mebli, wy- 
roby druciane, gwoździe, śruby do drzewa, sprzęty domowe 


Wyroby żelazne wszelkiego rodzaju: | 


i kuchenne, naczynia alum. blachowe emalj. i cynkowane, 

wyroby stalowo galanteryjne, broń, amunicja, maszyny do 

szycia, pisania, rowery i części zapasowe, poleca w wieł- 
kim wyborze po niskich cenach 


JAN BRZ0OZOWSK 


Sklad hroni, maszyn 
i towarów żelaznych | 


Sosnowiec, ul. Modrzejowska 3, tel. 6-43. 
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RUTH MAUSER powróciła 


4 
i 
Poleca duży wybór firanek, kap, chustek, poduszek, i 
| 
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LANGER iSAL 
SNOWI 


505 EC 
MODRZEJOWSKA 16-róg Targowej - TELEF. 10-44 
WIELKI WYBÓR! k 

CENY KONKURENCYJNE } 
; DOGODNE WARUNKAUŃĄ 


Lampki na groby 


w dużyra wyborze poleca 


den „ARYSZTAŁ" 


kuchennych ; 
w Sosnowcu, Modrzejowska 
Hale Rozwoju. 


| Drobne ogłoszenia. | 


N auka i wychowanie. 


Uczesz lekcji gry na skrzypcach 
Wiadomość Sosnowiec — Pogoń, 
ul. Srednia 8 Szczypiński. 


bielizny, wzory do haftu według ostatzich modeli pa- 

ryskich. Przyjmuje uczenice do kompletu haiciarsko- 
dekoracyjnego. 

Zapisy i informacje od godz. 11—1 i 4—6 Wspólna 4, tel. 10-38 


SANEA n EERE disk sowania 


Kupno i sprzedaż. 


paons chromotyczna, rowery, 
motocykl Brenabor do sprzeda- 
nia Wiadomość ul. Modrzejowska 21 
Moe do szycia bębenkową Sin- 
gera sprzedam tanio Sosnowiec- 
Sielce, Narutowicza 20 Harlak. 
2 powodu wyjazdu do wojska 
sprzedam harmonię hromatyczną 
motocykl Brenabor Sosnowiec, Tar- 
gowa 10 Czerwiak 
Tp" wykonywa wszelkie robo- 
ty solidnie i tanio. Pogoń:;,Pszen- 
na 9 Burjan Ą 
B' rdzo tanio sprzedam maszynę t 
bębenkową Singera do szycia i 
haftu mało używaną i czółenkową 


s fE? Singera za 140 zł. Sosnowiec, Sje- 
gg leka 27 Julja Pelsik. 

ma 

* 0 Posady i prace. 


owoc czeladzi potrzeba, du- 
żych sztukowców Sosnowiec Sze 
nowska 10 Kimel. 


Pe uczciwa potrzebna za- 

raz. Piłsudskiego 18 szkoła kroju 

KP z branży kolonialno spo- 
żywczej przyjmie posadę od 1-go 

listopada r. b. Może złożyć kaucję 

Łaskawe zgłoszenia do „Expresu i 

Zagłębia“ w Będzinie. b 


Różne. 


Zine różne dowody przez Pio- 
tra Wuzika Z Brześcia pow. 
Pszczyńskiego są do odebrania w 
administracji „Expresu. Zagłębia“ 
Sosnowiec, Piłsudskiego 8. 
|od „Węgrzyn zgubił książkę 
wojskową wydaną przez P. K. U. 
Sosnowiec i legitymację „Krzyża 
Walecznych“ | 
W Sladkowski zgubił na „Florze* 
» bilet loterji państwowej I kla- 
sy Nr. 116347 


Zakł. Druk. M. Koziński i B. Ojdanowski, sp. z ogr. odp. Sosnowiec, Sienkiewicza:5. — Tel. 1-85. * 


